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Pos tanowi eniem JO.  Xc i a  N a m i e s t n i ­

k a  Kr ólewskiego w d n i u 2 5  b:m: wydanera:  
Czas  do odwoł an ia  się od decyzj i  Kommissj i  
Hypotecznej  w Woiewódz twie  Podlaskieiri 
p r zed łu żon o ieszcze do  1 Marca  1824 r:

Do wczora j  p anował a  niepogoda,  wi lgoć,  
cżęs to  deszcZ d ro bn y ,  a ciepła po  5 i (j s t o ­
pni .  R z ad k o  k to  wolny iest od k a t a r u .  G a ­
z et a  Auszpur :  donosi  że w wielu miejscach 
Niemiec Z p rz ycz yny  ciągłej  wilgoci  po.  
w s t a ł y  c horoby,  na k t óre  ka dze ni a  iałow-  
Cetn, oc tem i tp:  są skuteczne.

T e a t r  Mechaniczny Pana  Defrotż p r z y  u l i ­
cy Miodowej ,  t rwa ć  ty lko  będzie p r z e z d w a  
tygodnie .  Cena miejsc iest zniżoną.

Nowe Ks ią żk i  u W ęck iego .  T y s s o t a  r a d y  
L ek a rs k i e  dla wszys tk ich  Ludzi ,  szczegól ­
nie dla mieszkańców na prowincji* zło: 8.__
Rozmyś lani e  Bogobojne połączone i  m o d ł a ­
mi  dla Chrześcjan Kat ol i ków,  przez X.  D: 
K r y g e r a  z ozdobną  ryc iną  zł; 6 i pół .

*  z R o p o c ic  d , H i  L i s t o p a d a .  —  w Dniu  18
b tn. przenios ła  się do wieczności  ż n i e u t u ­
lonym żalein Męża,  pozosta łegoŁ yna,  Kami- | 
lji i l icznych Pr zy iac io ł ,  J W .  K a ta r z y n a ,  
z  J o r d a n ó w  B i e r z  y t i s k a  w maję tności  
swoiej  R o p o c ic a c h .  Zwł oki  iej po soleu- 
nein ża ł ob nem Nabożeństwie  pochowano na 
dn i u dzis ie j szym w Kościele C z a r n e c k i m ; 
w grobie k t ó r y  wi ekopomny Stefan  C z a  r- 
n  i e o k i  wy s ta wi ł ,  a żal  powszechny i p ł a c i  
l icznie Z gr om a d z o n y c h  Pr zy i ac io ł  i L u du  j 
są na j i s t ot nie j szym d owo de m cnot  i p r z y ­
mio t ów,  ialtie zdobi ły  tę n ieodżałowanej  st ra-  
ty  Panią  , k t ó r ą  n ieub ł agana  śmierć po 
k r ó t k ie j  chorobie z by t  wcześnie bo w 38 r:

życia  Faini l j i  i Przyiaciołom wy d ar ł a .  A.Ł.  
NO W O ŚC I Z A G R A N I C Z N E .

z H isz p a n j i .  
Fr anc uz i  weszli  do T a r a  g o n y  d,  7 b . m . ra nd j  
Milicja Hi szpańska  na tychmias t  b roń z ło ­
ży ła ,  ka żde mu Mil icjantowi dano  p aszpor t  
z w ar un ki em  a b y  zaraz wr a ca ł  do domu.  
W oj s k a  lin jowego Hiszpan:  było  t a m  5000,  
przeznaczono mu k w a t er y  za  miastem;  
W s t y s t k o  odby ł o  się w p o r z ą d k u . —  F r a n ­
cuzi  w B a rce lo n ie  doznaią uprze j mego przy-  
ięcia,  coraz  bardzie j  wzras ta  iedność mi ę­
dzy Obywat el ami  Hisz: a Żołnierzami  Fr an i  
— Xże Hóhenlóe  Jenerał  F r a nc :  wy d a ł  o d e ­
zwę do swego kor pusu ,  wk tó re j  dziękuie  za 
na jdokł adnie j  zachowaną  ka r noś ć ,  o k a z a ­
nie dowodów waleczności  i : t :p - — Se kr e t a r z  
M i n y  k t ó r y  ieszeże l 4  Czerw:  dos t a ł  się ia- 
ko  ieniec w moc Fran:  i do t ąd  b y ł  s t rzeżony 
w P e r p ig n a n  , t er az  zos ta ł  przez  Ż a n d a r ­
mów z apr owadzony  do Z amku  w B arce lon ie .  
— D,  3,  b.m. Król  Hisz: z całą swą r odziną  
p r z yb y ł  do B a jle ń ,  wszyscy mi es z ka ńc y  o 
ki lka  mil zgromadzi l i  się dla widzenia swe­
go Monarchy ,  i odprowadzi l i  go aż do K a ro ­
l i n y  gdzie Król  p r z y by ł  d , 4 ,  i b y ł  wi t any  
przeZ Biskupa,  wl adze ,e tc :  d,  5 p rz y by ł  Król  
do S.dT/vzz,— Jeszcze wymienia ią  rozmai te  
szczegóły o zgonie R ie g a .  Odbył  spowiedź 
pr zed  Xiędzem D o m in ik a n e m  z k t ó r y m  
w młodości  chodzi ł  do szkół ,  4 r a z y  zemglał  
nim go wy prowadz on o z więzienia , t w a i z  
iego blada i zmieniona wzbudza ł a  l i tośćjwi -  
dz iano  na wet  łzy w iego Oczach — O Kons ty-  
t ucjoni s tach w K a ta lo n j i  hic niedonosżą Osta­
tnie Ga ze t y — Kajii t  u lacjaBar celony nu koniec 
ogłoszoną  zos t a ł a ,  o to są  celniejsza wa ru n-

WSPOMNIENIA.
Urodzen ie  X. Józ:  J a k u b o w s k ie  o* Wi-  

*/£•'. X X .  M i s s j o n a r z y  1743 °

ki :  Milicja z łoży br oń ,  ud a  si f  d» domów i 
nigdy walczyć niebędzie wsprawie  t ak i e j  
w iakiej  t e r a z  walczyła ; W o j s k o  l injowa 
wyjdzie  z bronią ,  i uda  się ha  W s k a z a n e  s t a ­
nowi ska ,  osob y niechcące pozostać  w Hisz­
panj i ,  mogą podług woli  ob r ać  miejsce da l -  
i zego poby tu .— D,  30 z.m. Bi skup  U rg e l sk i  
od by ł  wjazd u r o cz ys ty  do tego o sw o bo d zo ­
nego mias ta ,  o pół  mili  wyszedł  przeciw ni e­
mu Lud l icznie z eb ra ny ,  wszelkie władze o-  
r a z  Dowódca woj sk  F r a nc :  cały obrzęd b y ł  
na d er  świetnyth.  —  Z  N ie m ie c .
. DO B e r l in a  p rzybyl i  Królewicz N i d e r ­
l a n d z k i  e r y d t r y k ,  i Xże Nas t ępca  M e k l e m ­
b u r g  S z w e r y n  zswą Ma łż on k ą  Cór ką  Król* 
P r u s k i e g o .— Mł ody Xż e  panuiący  B r u n ś w ic -  
k i  ob jąwszy r z ą d y ,  gor l iwi ,  za i ą ł  się u r z ą ­
d zen i em swego k ra iu .  Gu wer ne ra  swego P a ­
na E jg n e r  mianował  Dy r e k t o r e m  Muzeum 
— Cesarz Au s t r j a ck l  wr a z  zswą Małżonką. ’ 
Oraz ciabein dyploina tycznem i ca ł ym D w o i  
l em,  w ś r o d k u  miesiąca  L u te g o  ma  p r z y by ć  
do M e d y  o la n a  i zabawi  we Wł os zech  pr z ez  
ki lka  miesięcy;  wczds i .  k t ó r y c h  odwiedzi
rozmai t e  Dw or y  Monarchów Wł os k i ch .  __
Kró l ewna  B a w a r s k a , Mał żon ka  N a s t ę pc y  
t r o uu  Prus k ie go ,  d , 1 8 b :  tn: luż wy ie cha ła  
t M u n ic h  a d ,28 uroczyście wjSHzie do B e r l in a  
gdzie na za iu t rz  dopełni  się osobi s ty  obrzęd 
ś lubny.  —  W en ec j ah in  J ó i e l D a l  Ogljo  w y -  

na laz ł  szczególną Glinę  z k tóre j  r ob i  wszel ­
k ie  naczynia^ w yt own y waiące Porce lano­
w y m . — w 7 i lb ińdze  u t wor zy ło  się t o w a r z y ­
s two maiące  zami ar  poprawienia  śpiewów 
Koś ci e lny ch —Donieśl iśmy iż właściciel  w i n ­
nic p o s t r a d a ł  życie w p iwni cy  z p r z y c z y n y  
z a duc hu  pochodzącego zni . oczyszczone-
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go wina;  D o k td r  M o n h e jm  z te j  p rx y o tf*  .
n y  ogłos i ł  l ek a r s two  nas tępuiące :  Wa p*  
l ie (niałko u t łuczona  i palone , gasząc 
go  t a k ą  ilosciq wody aby w . naczyni u z te-  
jgoż wa pna  u t w or z y ł a  się rnassa i akby  klej  
r z a d k i ,  t akq  itiassę postawić  w piwnicy,  i 
p r emieniać  świeżą co dzień,  a zaduch z nie- 
pczyszczonego wina niebędzie szkodl iwym 
z d r o w i u  Ludzkiemu. '  — w R a s t e m b u r g 11 
■w s t arych  P r u s a c h ,  Burmis t rzów a G r a i e w  
s k a  które j  Mq£ dawniej  na ozdobienie  PolJ-  
Kiego Kościoła przeznaczył  1000.T al a ; doda-  
ł s  ieszcze la)a>300. O d G r a n ic  T u r e c k ic h  

w S ta m b u le  lęl taią «i? aby znowu niewy- 
Łuchną ła  wojna z f e n a m i ,  do czego iest  
wie lkie  podobieńs two:  o de br ano  bowiem
wiadomość,  i e  Basza B a g d a d u  kor zys t a i ąc  
z  spokojuośoi  w iakiain zos tawało  od k i lku  
luiesiycy woj sko  P e r s k i e ,  z eb ra ł  zr .aęzny 
o ddz ia ł  żołnierzy , i n ie tpo dz i au ie  wp a d ł  do 
Per sk i ego  mias ta  M e n d a l i , z ra bo wa ł  ie a 
ws zys tk ic h  mieszkańców płci  oblej ,nieprze-  
j ius rczaiqc  n awe t  Dz ia t kom,  wpień wyc i ął ,  
n i e k t ó r z y  i ed na k  uznąią  tę wieść za n i epew­
ną .  —  K a p u d a n  B as  t a  czy li  n a j w yi s zy  Do­
wódca  potęgi  morskiej  Tureckie j ,  p o s ł a ł do  
Admi ra ł ów Grecki ch  zwezwaniein a by  się 
poddal i ,  zapewniaiąc  ł as kę  S u ł t a n a ,  i r o z ­
mai te  korzyśc i  dla Gr eków,  ale o dpowi e­
d z i ano  i i  Grecy postanowi l i  raczej  pojedz 
w walcę niż się poddać  Muzuł manom i cze- 
k a ć n a  ich ł a s k ę . —  J u ż i  w Grecj i  r oz cho­
dzi  pogłoska ,  t e  znaczna  w yspa Grecka
ma być  o ddaną  Ka wale r om M a l t a ń s k i m ,  
k t ó r z y  >ię nazywal i  dawniej  Ka wa le ra mi  
R o d y j t k U m i  a pozmej  ]  e r o to l im s k ie n i i .

Z  [‘a r y ią .
K r ól  i w»*ysey mieszkańcy P a ry ż a ,  nia-

olerpl lwta óckekuią  n a p r i y b y e l a  s  Hls*pa-
nj i  Xc i a  A n g u le m  co m a  następie  d ,  2 Grud;
—  Król  z a k a z a ł  Xc i u R o u i g o  bywać  u d w o ­
r u . —  Xźe B urbon  k r ewn y Królewski ,  k t ó ­
r y  z ł a m a ł  nogę , i uż  prawie wróci ł  d oz u pe ł -  
nego zdrowi a,  noga iest doskonale  ulecza-: 
nq.  —  w Okol icach Lille t a k  nagle ro zsze ­
r zy ła  się choroba ospy na tu ra lne j ,  U  w 3ch 
dniach 20 Dziatek umar lh.  —  W s z y s t k i e  
Dzienniki  P ą r y z k i e  są napełnione  n ad er  j 
c ie kawą  sprawą  Dokt or a  iK a s ta in g ; w s z y ­
scy P a r y i a n i e  t ak  wSal onach  Magnatów ia- j  

ko l eż  w mie sz kau i aęhwy robn ikó w mówią  
t y lk o  o tejże sprawie.  T e n  D ok t o r  i e s t o -  
s ka rżony  źe t r u ł  Ludri ;  mnós t wo osobl iw­
szych z darz eń  ogdaszaią iakie wyni kł y  z t ę ­
go czynu ,  n iektóre  są t r u dn e  do u wi erze ­
n i a ,  wiele r ozmai t ych  osób wpl ą ta no  do 
tej  ważnej  s p ra w y,  a świadków coraz wię 
cej p rz yby wa .  D O N IE S IE N IA

w D. 6 Gr udn ia  rb.  O godzi:  11 przed po­
ł udnie m odbędzie się w Biórze Kommiss j i  
R ządowej  Spraw Wewnętrz-* i Policji  L i c y t a ­
cja Publ iczna na sprzedaż częściami r óż n yc h  
drzew rodzajnych z ogrodu przy Pa łacu t e j ­
że Kommissj i  Rzą:  iakotó:  J a b ł one k ,  G r u ­
szek Ś l iwek ,  Brzoskwini  w na j lepszych g a ­
t u n k a c h  w ogóle sz t uk  317. Licytac ja  k a ż ­
dej  ęzęści zaczynać  się będzie od summy l i ­
cząc  złp;  1 za każdą  sz t ukę .  Nabywca po-  
z łożen i u zaraz  z ap ł a t y  w monecie brzęczącej  
k u r s  w kra iu  inaiącej obowi ązany  będzie  
wprzec iągu 3 d u i o d  potwierdzenia  protoku* 
ł u  l icy tacyjnego wykopa ć  i zab ra ć  z akupi o - 
u l  drzewo,  Wys taw iuu e  na sprzedaż dr zewa  
z głasza i ącym si? do S e k r e t a r j a t u  Jnego K- 
R.  S. W.  i P.  każdego d n i a  oka za ne  b ęd ą,  
gdzie vr« wszys tkich szczegółach bl iżej  po i n ­

formować się mogą.
R.  1823 d, 1 Grudni a  o godzinie 10 z ra na

w Cegielni  za  rog a tk ami  Maryinotckiemi  
p r z y  W a r s z a w i e ,  70,000 sz tuk  Cegły w y p a ­
lonej ,  lub i aka  ilość na pl acu Wytoczona 
z  pieca okaże się,  więcej daiącemu za g o t o ­
we pieniądze sprzedana  będzie.  W R u c i j is k s , 

Podpisany Komornik  podpie do wi ad omo ­
ści iż d. 1 Grudniu r. b. o godzi:  11 z rana  
wmieście  Błoniu w Woie:  Mazo:  na  l a r g u  
Publ icznym przed Ra tu sze m sprzedane będą  
ruchomości :  k a napy ,  k r zes ł a , komod a,  lus t ra  
suknie  żydowski e ,  p ł ó t na ,  miedz ,  cyna  r o ­
l n e ,  s za fy , s t ol ik i  za gotowe pieniądze .

J a n  Ł a b ę c k i  Ko ko rn i k  T. C. W. M.
1). 1 Grudni a  rb.  o godzi:  9 z rana  pr zy  u-  

licy Muranów sprzedane  zos t aną  przez l icy- 
f t ac  ją ruchomości :  szafa ,  komoda,  l u s t r a ,  k a -  
) n a p a ,  k rz es ł a ,  obr azy ,  i inne j z aso  godz:  2  
■ z  połud:  p r zy  ul icy Nalewki  Nr  2261 kanto* 
i r e k ,  szafy,  k a na pa ,  krzes ł a ,  b r y c z k a , wóz i 
( i n n e  za gotowe pienią Ize. T.  S z a n i a w s k i  
1 Po dp i sa ny  K ot r o r n i k  podaie do Publ icz* 

nej  wi adomości ,  iż d,  1 Grudni a  r.  b.  o go­
dzinie 10 z rana  pr zy  ul icy Gnojnej  Nr 985.
sprzedape  będą prawni e  zaięte ruchomości ,  
iak oto :  s t oł y,  komod y,  l ichtarze ,  m ł y n k i  

 ̂ mosiężne,  l us t ra ,  krzes ł a ,  k o l cz y k i z  k a m y ­
k a mi ,  oleiu garcy 120 i td.  a t o z a  gotowe
pieniądze więcej  daiąceinu.  F r .  R y d cc k iK . .3 ,  

w D. 1 G r u d n i a  rb.  z r ana  ogodzinie 10 tej  
: w Wa rs za wi e  przy ul icy Pi wne j Nr  113sprze-  
I  dane  będą  przez  p ubl iczną  l icytac ją  Magle 
I h r e co ue ,  zagotowe pieniądze.  K :F olkicrski, 

T e a tr .  Dziś z ami as t  Fletu,  Don Z u a n  a 10 
I dla słabości  J Pa ni  M eierow ej.  J u t r o  Kom:  

P u s t o t y  H i s z p a ń s k ie  iBal e l  w k t ó r y m P P .  
4 Kohlerowie o i  tez C n i  r a s  l a ń c z j ć  b ędą ,


